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ROZKAZ DZIENNY PREZYDENTA RZPLITEJ DO POLSKICH SIŁ ZBROJNYCH. 
"Prezydent Rzeczypospolitej wydaź w dniu wczorajszym nąstępująvy rozkaz dzienny do Polski ch 

Sit Zbrojnych: "Żołnierze Rzeczypospolitej! Zwracam się do was w ciężkiej chwili, jaką jost 
zmiana na stanowisku Naczelnego Wodza, Tym cięższą jest dla was i dla mnie,że odchodzi znako= 
mity żołnierz o wielkich zasługach bojowych, o niespożytej energii, jeden z najstarszych czyn= 
nych dotąd bojowników niepodległościowych,generał broni Kazimierz Sosnkowski. Powołałem na 
stanowisko Naczelnego Wodza bohaterskiego wodza Armii Krajowej, gen.dyw.Tadsusza Komorowskie= . 
go, głośnego w Świecie ger.Bora. Do chwili, gdy okoliczności w związku ze śmiertelną walką, któ= 
rą prowadzi on o wolność Warszawy, nie pozwolą mu zająć stanowiska będę czuwać jako bezpośred= 
ni zwierzchnik Sił Zbrojnych nad wszelkimi ich sprawami przy pomocy ministra obrony narodowej 
oraz szefa sztabu i szefów marynarki i lotnictwa. Pamiętajcie, że ludzie mogą się zmienić, ale 
mi. zmienia się powinność żołnierska. Heroizm armii krajowej, świetne czyny bojowe żołnierza 
polskiego na ziemi włoskiej, we Francji, w Belgii i Holandii, ciągły udział marynarki i lot= 
nictwa; woła do sumienia narodów całego świata o obronę naszych praw. Krzyżową jest droga na= 
su: Łyiawy. Wasza żołnierska droga jest prosta i niezawodna. Każdy krok zbliża was do wyzwo= 
lonej, suwerennej, niepodległej, wielkiej przez wasze czyny, dalekiej Ojczyzny. Wiem,że na *— 
tym wytrwacie. = Londyn, dn.30,9.1944 r. /-/ Prezydent Rzeczypospolitej Władystaw Raczkiewicz 


WYPOWIEDZI MINISTRA EDENA W CZASL:: DEBATY W IZBIE GMIN, YB 
Jak podało w dniu wczorajszym radio londyńskie, w czasie debaty nad mową prem.Churchilla 
w Izbie Gmin, min,spraw zagranicznych W.Brytanii Eden oświadczył m.in.,że uderzyło go w przy 
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Wiemiecki minister rolnictwa i wyżywieniajwydał poważne ostrzeżenie na temat sytuacji ŻyW= 
mościowej w Rzeszy. W ostrzeżeniu tym powiedziął m.in.ś "W -tym roku wojny wróciliśmy do 
położenia podobnego do tego, jakie istniało na początku wojny. Znowu musimy opierać SE wys 
żysienie na płodach własnej ziemi". l e a 
--IPesonor Natiońal-Źwitung" donosi o skuteczności ofensywy alianckiej przeciwko promie epi 
fatrysom paliwa. Jak okazuje się, wskutek trudności transportowych zmniejszono dóstawy węgla 
do fabryk niemieckich do 1/6 przyznanego przydziału, 2 ) ; o 

_--Pismo "Front und Heimat" stwierdza poważną sytuację w Niemczech i grożącą katastrofę. 
---il ostatnim swoim okólniku - jak donosi dziś radio londyiiskie - Goebbels zakazał używania 


słowe "katastrofa. 


SZWAJCARIA YSTRZYMUJA DOSTAWY, R 
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Londyn, 1.4.44, Rząd szwajcarski zakazał z wążnosścią od dnia dzisiejszego ywozu psze kie 
materiałów do państw wojujących. Zakaz obejmuje broń, amunicję; części samolotów i wszystkie 
inne materiały służące do wyrobu sprzętu wojennego. 
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Londyn. 1.X v zachód i o4a.zach, od Belfor 
ta wojska a a „Polepszycy svoje Bozycje, 
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tü pomimo zacieto ‘go oporu "ioprayjacis= 


ś-ga armia brytyjska i 2 ameryka e dywizje spadochronowe toczą walki w nie mindho- 
von i Nijmvegen. Opór Niemców jest u dalszym ciągu silny. 


6 ; ; 
Ofensywa lotnicza sis- owanā przeciwko nišprzyjaciolskim liniom kolejowym. w rejonie walk 


prowadzona była nadńl. $r dnie i lekkie” bombowce atakowa: y objekty kot ejowe w Gerledern, Rus= 
kirchen, Prum, Bidurg, Saarbrücken i saollingstock, 
renaja op 08 i liberatory amerykańskie w silnych formacjach atakowały wczoraj warszta- 


ty | colejowe w Hamm, Mońestyrze i Bielefeld w zachodni ch Niemczech, Dzisiejszej nocy Moskitosy 
atakowały Karl sruko. 
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Pon -spondenci specjalni przy r ciej armii walczące ej nad kanałem La Manche podają, że 
garnizon Calais, który po AA fortecy SRC wzięty do niewoli sprawiał wrażenie, 


Że cie- 
Szy się niezmiernie. z zakończenia walki, Nawet 


oficərowie nie ukrywali swggo za ldowolenia. że 
bozsonsowna i beznadziejna walka osiągnęła s NA o Po R stronie kanału dzisń wczo= 
rajszy był prawdziwym świętem dla ludności 'Dowr która od pierwszego niemalże dnia woj jady 
była pod obstrzałem niemieckich dział SE A: Wiadomość o upadku Calais dotarła i wy= 
wożała oibrzymią radoś ć Ludnoś SCi nadbrzeżnych miasteczek, która manifestowałą na ulicach. 

Marynarka brytyjska patróluje wybzzeża Holandii, uienożliwiając ewakuecję wojsk niemi se- 
kich drogą morską, Pas terenu na pźn.vsch., gd Nijmvege en, który pozo“ tag Nj omcom do w 
Wynosi zalsdwie 50 km. szerokości, Pravio wszystkie Tini kolejowe w kierunku Niemiec A Ho- 
landii są unieru chomiony, Korespondenci wojeńni donoszą, ŻB8 lotnictwo taktycznie Se o) 
Niemców od Rzeszy. Samoloty dzialające GRE Z baz W Holandii aa są ap a 
80 atakowania, gdyby nieprzyjaciel probowaź | 


ACES WARSZAWY ; 
7 środmieścia. . Położenie terenowe bez smia "Własny patrol wysunięty na pole Mokotowskie 
z zadaniem rozpoznania pozycji ńiegrzyjaciela w rejonie cd ul.Piłsudskiego do pli.Uni* ubel- 
kiej = stwierdził obecność czujek nieprzyjecieia. Ostrzelany słabym cęniem kb. wycofał się 
Döz strat. Placówka nasza a u'.Polńej ostrzesała ocdział nieprzyjaciela usiłujncaogo vyvjóć 
z rowu strze eleckiego na nasze przedpole, Niemcy wycofali się. Na skutek ostrzelsnie bunk u 
niemiockiego przy al.Uja do o v bunkrze tym ektolodowało 6 granatów, a Niemcy zaprze= 
stali ognia. Własne patre s rozpoznające terat kcścioła św Barbary - spełniły swoże zadenią; 
stwivrdzając ruchy npla przy ul.Barba y. 4 geacau occzty przy ul.Nowogrodzkiej liemcy ostrze= 
liwsli silnym ogniem broni 'maszyn o 4 gramatnżków óraz t.zw; "pięści pancernej" nasz por 
zycje, W szczególności na odcinku ulsžuli: e aj ul.'spólnej znajdowaź się pod ob- 
strzałem granatników. Oddział niemi W 0 ry usiłował podsunąć się pod naszą 'placówk: w 
tyt rejonie, po ostrzelaniu god obrzyceniu granatami + wycofa? się. U1.Hoża z Gmachu Fizyki 
oraz Min.Komunikacji zrajdowata sie pod silnym 384 OT eb: st grazatników. $ cięgu nocy Niem- 
AH ctesilnim aon: Droni? msszymósnaj "joru Muzeun usiłowali opanować domy prz Ży UL, 
Nowy Swiat 12 i 14, Oddziały nasze natarcie to odparty. W rejonie ogrodu Frascati Ni„mcy 
usiłowali wykopać rów strzelecki, Po ostrz „a> ich zaorzestali budowy i wycofali się, 
Flocówka nasza na Szopen: 4 znajdovaża się pod bardzo silnym ogri.em niemieckim z Parku Ujaz- 
dowskivgo i Doliny Szwajcarskiej. Po tym orzygotowańiu ogniowym nastąoił wypad, który został 
odparty, 
Nieprzyjaciel ostrzeliwał BR + miotaczy mia w diżych tępach czesu cały rojon 

śródmieścia. I gode „popoZidnicvych = a 22) wosiLenog dzi wtargnat do domu Nr.?4 oraz 
domy Nr.26/28 przy vi.Grzybówsk=oj. Po velco został 
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Z A Koncentryczne natarcie niemieckie AA południa i północy, po 2-ch 


dniach ciężkich walk po śe p obrony na małej przestrzeni doprowadziło Wezoraj*rokoło 
godz .18-6j do kapitulacji naszych oddział 'a zoliborzu., Walka byxa niezwykle zaczeta i 


ostra. Oddziały AK zadały Niercom powezi travy, M.in, w ciągu 2 dni walk zniszczono 30- 
kilka czołgów. Niemcy działali przy barg silnym wsparciu E e | nie wyčągcza- 
jąć ciężkiei artylerii, przy sil >} przewadze ea A 1 broni maszynowej orz 
aużych siz żywych, Np.ra jednym z cinków walczy okni orze z pułku grenddi erów pancun="" 
nych oraz jednego z puszów 73 dy 13% „0Oohasarcia Ka. REDOC Niency użyli i od= 
dziuków Irontowych, W fForównanaiu z sika oguis 3 aaterc niemibekich +. pomoc ogniowa sowiecka 


okazała się niewystarczająca. 


